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PRENUMERATA. 
Kurjer Warszawski 
jowszednie wie» ` 
czorem, w niedziele i święta ra=. 
Do, a nadto wychodzą stale w. 
dni powszednie, z. wyjątkiem 
dni poświątecznych, dodatki po* 
1arne, 

Warunki prenumeraty podane > 
są w nagłówku numeru głó* 
ję i $ 
„, Oddzielna przedpłata ną do. 
datek poranny przyjmowaną byś 
nię może i 
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Dnia 25 stycznia (6 


WARSZA! 


Mbepcii za € © f< 5Bpabn”zn NARKA WP”. 


lutego), 1831 r. 


Ż OGŁOSZENIA 
5 Reklamy: za jeden wiśrsz 
, garmontowy albo jego mtiejsze 

pierwszy raz 25 kop. każdy na- 
stępny raz 20 kop. 
Nekrolozja: za jedou wiarsz 
o 


am 15 kop. 

B Zwyczajne i małe ogłosze- 
nia „w dodatkach poranuych nie 
zamieszczają się, 

Ogi oszenia i: prenunieratę 
zyjmuje kantor sodziennio od 
j rano do S-ej wiecz, w niee 
dziele i święta od 10 do 1 w poł 
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kiedukcja, Administracja i Drukarn 


KALENDARZ. 


. miona stowiańtkie: Dai Bohdany, jautro Szulisława bł, 
Zgromadzenia; Posiedzenie członkó 


przemysłu i rolnictwa, na Krak,- 


Przedm, M iBb—od 10-ej rano do 5-ej wieczorem.)— Wy 


koizielniczego, (Gmach 


1,000 okazów, przywiezionych, przez p. Leopolda Jańikow= 
skiego z południowo-zachodnich brzegów Afryki. 


8-ej po południu.) pgti 
) z Pia eżktm Towarzystwa ogrodniczego i osób 
ch ostatnia po 
Nokii: teorji eiae arar o (Lokal Tuwarzystwa, 
Chmielna 14—8 wieczorem.) | - f 
Zabawy: Bal maskowy z tańcami ścisłego koła znajomych. 
(Resursa knpiecka—10 wieczorem.) i i 
i Dot ni: dzić Żywy posąg”; jutra „Żydówka” (z u- 
11 Maury cego Bruszewakiego) — Rozmaitości: dziś „Pa- 
ryżamiń”. oraz „Ciężka próba"; jutro „Klub kawalerów*;— 
Mały: dziś „Niniche”; jutro „Szalony pomysł”. (71/4 wieczo- 
Ogród zoologiczny: ulica Bagatela. (Otwarty codziennie od 
10-cj 2ano do wieczorn.) f 
Lombard miejski: Gotówki w kasie fombardu do rozdania na 
znstawy znajduja sią na dzień dzisiejszy rs, 1102 kop. 
(Pożyczki wydawano będą. Wykup i prolongata uskute 
| czniają się odV-oj rano do l-ej po południu.) 


|... W sekcji rzemiosł. 
3 d sekcji rzemieślniczej wytknąwszy sobie ja- 
ko cel najbliższy popularyzowanie za pośrednictwem 
szeregu wykładów wiadomości praktycznych, rze- 


mieślnikowi naszemu potrzebnych, do spelnienia te- 
go programu idzie konsekwentnie i każde z posie- 


A matón spolcmych. 


Matka bowiem odumarła go wcześnie bardzo, 
wspomnienie jej pieszczot niewyraźnie już rysowało 
się w jego pamięci. Przypominał to sobie ledwie, 
jak przez mgłę. Potem chował się w małem mia- 
steczku u jakiegoś emeryta, byłego sędziego. W ja- 
ki-sposób dustał się do niego, także wie dobrze pa- 
miętał. W ogóle ta chwila w jego życiu przedsta- 
wiała mu się, jak wydarta kartka, z której niektóre 
tylko słowa pozostały czytelne. Została mu w pa- 
mięci jakaś ponura sala ze stołami, nakrytemi zielo- 
nem suknem, za któremi siedzieli jacyś poważni pa- 
nowie i mierzyli go surowemi spojrzeniami. Za co 
tak srogo patrzeli na niego, tego sobie nigdy przy- 
pomnieć nie mógł.  Pamiętał tylko, że mu pokazy- 
wali jakiś rysunek i dopytywali.się, czy to on robił, 
czy go kto namówił do tego? Ale co to był za rysu- 
"ek, pie nie pamiętał. Ów pan emeryt, który także 
siedział za stołem, wstał wtedy i powiedział: 

— Ja go biorę; zobaczycie, że zrobię z niego czło- 
wieka. s | 


1 zabrał go z sobą —i wkrótce potem wyjechali 


`i do owego miasteczka, gdzie przebywał lat kilka i 


czlowieka wykierować, bił jak 


chodził do szkoły. Emeryt był bardzo surowy, 
a przytem zgryźliwy i tetryk wielki; chcąc go na 
psa, nie przepuścił 
najmniejszego uchybienia, najmniejszej psoty dzie- 


(Muzeum 
przemysłu i rolnictwa ua Krak.-Przedm,, 66—0d 10-ej rano do 


l 


w.. wydzialn:sierot i 0» 
ehron, Towarzystwa dobroczynności. (Gmich Towarzystwa na 
Ktvak.-Przedm.—6 po południu.) — Ozólue zebranie uczestni- 
ków spółki, budującej kolej konną do Wilanowa. (Sala Mu- 
zeum przemysłu i rolnictwa na Krak Przedm.—6 po połue 
dniu.)— Posiedzenie członków sekcji IV-ej rzemiosł i drobne* 
go przemysiu Towarzystwa przemysłu i handlu. (Gmach Mu- 
Przedm.—8 wieczorem.) 
stawy: Wystawa Towarzystwa eztnk pięknych. e a] 

obrazów Krywnita: : (Hotel Iiuropejtki— cd10-ej rano do 

7.ej, wieczorem.) — Wystawa obrazów spółki malarzy i rzeź. 

biarzy, (Nowy Świat A b6—od 10-ej 1ano do7'/, wieczo- 
| rem,)— Wystawa prób i wzorów przemysłu fabrycznego i rę- 
Muzeum przemysłu i rolnictwa na 
Krak,-Przedm,, 66—o0d 10-ej rano do 4-ẹj po południu. Wej- 
ście bezpłatne.) — Wystawa etnograficzna, złożona z przeszło 


uJarna dra Józefa Nusse, 


Klary Cordier, , oraz pp. Aristodemo Sillicha . 


| 
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| dzeń sekcyjnych wypełnia odpowiedniemi pogadan= uczynił w założeniu. Przepowiada on w niedalekiej 
kami, które posiadają jeszcze tę zaletę, że wypowie- 
dziane przez osoby kompetentne, budzą ogólny inte- 


res i zajmują żywo sluchaczy, 
Treścią wczorajszych wykładów był wpływ więk- 
szych fabryk i maszyn na pracę rzemieślniczą. 
rzedmiot ten tem więcej odpowiada wymaganiom 
eiiwili bieżącej, że wobec ogólnego obniżenia się 
produkcyjności i upadku warsztatów rzemieślviczych, 
głos powszechny upadek ten przypisuje ujemnemu 
wpływowi wilkich maszyn, przy współzawodnietwie 
których indywidualna zdolność rzemieślnika ulega 
coraz większemu obniżeniu, a zmniejszenie się ka- 
pitału i uzdolnienia jednoczy się z zubożeniem całej 
korporacji rzemieślniczej, 
rozwinięciu szerszem tej kwestj ierwszy za- 
brał wezoraj głos p. Makowiecki, ad nar. słu- 
chaczów z broszura ekonomisty 
farge, materji tej poświęconą. 
Autor broszury w zasadzie podziela n à 
gląd na szkodliwość konkurencyjną zl ie fabryk 
dla warsztatów rzemieślniczych. Sięgdjąc glębiej, 
widzi on początek upadku rzemiosł od zastosowania 
pary, której zastosowanie wpłynęło niekorzystnie na 
wykształcenie rzemieślnika, rujnując to wszystko, 


co dały wieki średnie i ustrój cechowy. Maszynom ` 


przypisuje stępienie osobistej jego iuteligencji, „osła- 


bięmie węzłów rodzinnych, wreszcie sądzi, że wpro-, 


wadzenie maszyn parowych, szczególuje zaś zastoso- 


wanie ich dośrodków komunikacyjnych, dając po- . 
Maju da miast wół: 


czątek ciążenia ludności całego 
kieb, 'zwichnęło nieproporejonalnie: ludność: tych 
ostatnich i zwiększy to wszelkiego rodzaju proleta- 
rjat nietylko rzemieślniczy, ale i inteligencji. 


Jako dowód, ekonomista franeuzki powołuje się ` 


na przykład Paryża, Londynu i większości stolic 
Europy. l 

Przykłady te uzupełnia p. Makowiecki zestawie- 
niem nierównomiernego również wzrostu Warszawy, 
która licząc w r. 1816-ym wszystkiego 81,000 ludno- 
ści, rozwijała się następnie kosztem prowincji. 

Autor frapcuzki w ostatnich wszakże wnioskach 
spogląda na stosunki o wiele pogodniej, aniżeli to 
cięcej, lub niedbałości w nauce. Za wszystko karat 
go bez litości, utrzymując, że złe wykorzeniać trzeba 
w zarodku, i | 

Kto wie, czy chcąc wypędzić to złe, nie byłby 
z niem razem i duszy wypędził mu z ciała. Nie wie- 
le do tego brakowało, bo ze strachu czuł ją na ra- 
mieniu, gdyby nie to, że Pan Bóg zlitował się nad 
maleem i jego surowego opiekuna odwołał na tam- 
ten świat. ż 

Lewek nie żałował go wcale, nie płakał nawet 
wcale i jedyne uczncie, jakie mu po nieboszczyku 
zostało w pamięci, bylo to uczucie trwogi, które go 
potem jeszcze długi czas niepokoiło tak, że nieraz 
we śnie zrywał się przestraszony, spocony, gdy mu 
rej przyśniło, że opiekun zmartwychwstał i żyje 

alej. i 

Krewni, którzy po nim zabrali trochę gratów i ma- 
jątku, nie troszczyli się wcale o sierotę. Jeden 
z nich, litościwszy trochę, dał mu radę, żeby poszedł 
na malarza, skoro ma do tego taki nadzwyczajny 
talent, i odwiózł go nawet do Krakowa. I kto wie, 
czyby tu niebył wykierował się na porządnego arty- 
stę, takiego np. jak Wandykiewicz, gdyby a owa 
awantura z profesorem. To zwiokugła Jo5" mA 
rę i zapędziło godo wędrownego tantay ns 

I tutaj także prowadził życie odosobnione i samo- 


; y; ta bohater i amant,; musiał 
tne, i choć na scenie, ję "za sceną trzymał się od 


tem łatwiejsze, że personel 


OORZAŁ OWA Fana £ og dA ALL BA. ada IMiqoz. is 
9.—Telefon Redakcji nr. 268.— Telefon Administr. 513. 
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| , i 
| przyszłości dla rzemieślnika i w ogóle każdego pra- 


Marysia, że Ignął do tego domu, 
z = . 4 £ 


| 


cównika wiek zloty, w którym konkurencja wszel- 
kich fabryk nie tylko nie będzie dlań szkodliwą, 
ale okaże się zbawienną. Jaką wszakże drogą spo 
leczeństwa mają przyjść do takiego rozwiązania, au» 
tor nie wyjaśnia. 


O wiele pozytywniejszym jest w swych wnioskach 
dr. Donimirski, którego pogadanka stanowiąc nieja- 
ko uzupełnienie pogadanki p. Makowieckiego, roz- 
wijała w dalszym ciągu podjęty temat. 

Mówca nie przeczy, iż stan wytworzony obecnie 
przez koukureneję fabryczną szkodliwym jest bar- 
'dzo dla rzemiosł, nie wątpi jednak, iż jest to stan 
przejściowy; że istniejące przesilenie minie, a mono- 


pol wielkich fabryk zmieni się na drodze ugody 


i podniesieni tości i ieza- 
fóbcliik igo: Kac! i podniesienia wartości pracy, budząc zamiast nieza 


dowolenia ogólną harmonję, wywołaną odpowiednim 


| podziałem zysków. 


Kiełkująca u nas myśl powrotu do urządzeń ce- 
chowych znalazła już oddźwięk i w iyeh: krajach, 
jak np. w Austrji, Pan D, w pewnej mierze podzie- 
la ją również, pragnąłby tylko, ażeby znaczenie ce- 
chów miało jeden wyłączny kierunek, t. j. aby ich 
zadaniem było zespolenie sił rozproszonych dotąd, 
które na drodze wspólności usiłowań łatwiej konku- 
rencję zwalczać mogą, 

Prelegent podczas swej z bytności w Wiedniu 
oglądał wystawę motorów mechanicznych, specjal- 
nie do, przemysłu drobnego i rzemiosł służących. 
Z licznych okazów zwrócił on szczególną uwagę na 
motory gazowe i szerokie ich w tym kierunku za- 
granicą zastosowanie. Nasze warsztaty wiunyby 
ten przykład naśladować. 

„Dotąd wszakże tak nie jest. W Warszawie funk- 
ejonnjo 99 Roary o sile 450 Sopi, a zaznaczyć na- 
eży, że pomiędzy niemi znajduje się wszystkiego 
o sile $ konia je en, a o sile 1 konla—7. n R 
Główną przyczynę tak małego posiłkowania się 


małemi motorami stanowią przepisy obowiązujące, 
które wymagają, „ażeby każdy z producentów, jo- 
sługujący się chociażby najmniejszym motorem, opła- 
cał patent 2-ej gildji. 


na swego scenicznego amanta w wyszarzanym sur- 
ducie i brudnej koszuli. 

„On także nie zajmował się nią wcale. Z natury dzi- 
ki i ambitny, stronił od Judzi i nie lubił się narzucać 
nikoma. Żył sam ze sobą, ze swojemi myślami i 
marzeniami 0 sławie artysty, które jednak kilka re- 
cenzyj nieprzychylnych w niwec obróciło. 

Oburzonyśzarzutami reconzenta, które nie uczucie 
słuszności, ale osobista niechęć dyktowala, wyzwał 
go na pojedynek, a gdy wyzwany nie chciał stanąć, 
obił bez ceremouji kijem na ulicy. Skazano go zą 
to na kilka tygodni aresztu To go zniechęciło do 
teatru, a gdy, nadomiar złego, towarzystwo,*w którem 
przebywał, popadło w nędzę w skutek niepowodze- 
nia tak dalece, że czarne charaktery, bohaterskie 
matki i Hryczni amanci grzybami i ziemniakami żyć 
musieli, aby nie umrzeć z głodu, a z jednego mia- 
steczka, gdzie się zadłażyli po uszy, nocą na starych 
prześcieradłach spuszczać się z okien musieli i ci- 
chaczem uciekać, tak sobie zbrzydzł rzemiosło ak- 
torskie i aktorów, że ich porzucił bez żalu i b 

ió, sbdatty i zbied í żalu i boso 
prawie, oodarty i zbiedzony, wrócił do Krakowa. 
daw Jak wiemy, dostał się do Wandykiewicza 
g Kie miał kacik spokojny, sposobność do pracy i 
Jakie takie utrzymanie. Ale też nie więcej, dla ser- 
cą iy zgola, bo Wandykiewicz był próżny, zarozu- 
mialy, nie lubił poufalić się z byle kim. ył więc 
ah w sobie biedny Lewek, że swemi myślami i gór: 
nolotnemi marzeniami, które jednak nie zawsze wy- 
starczały potrzebom serca. Nie więc dziwnego, że 
gdy teraz znalazł dom, gdzie witano go z uradowa- 
niem, a żegnano prośbą, aby przyszedł znowu, gdy” 
W tym domu miał i przyjemną pogawędkę, i zabawe, 
1 całusy, i uściski istoty tak doskonale fięknej, jak 
że go tam ciągne!o 


ciąg nastąpi.) 


W interesie też warsztatów leży zmiana tego 
przepisu. Nie napotka ona prawdopodobnie na 
większe trudności, skoro odpowiednie starania w tym 
kierunku zostaną rozpoczęte. 

Pau D. kończy też rzecz swoją dwoma konkretne: 
mi wnioskami: 

1) Ażeby zarząd Towarzystwa zwrócił się, gdzie 
należy, o wyjednanie zmiany co do opłaty gildyj- 
nej i 

2) ażeby tenże zarząd przy pierwszej sposobności 
urządził w Muzeum wystawę małych motorów i po- 
mógł w ten sposób miejscowym sferom rzemieślni- 
czym do łatwiejszego obeznania się z niemi. 


WIADOMOŚCI BIEŻĄCE. 


ad osobisty 
do 


jących. 

= Przedsięwziąwszy szereg stosownych środków 
zełem doprowadzenia do należytego porządku miejsc 
bandin w Warszawie, p. o. obórpoliemajstra, jak do- 
nosi Gaz. polic, uznał za konieczne zwrócić szczegól- 
ną uwagę na bardziej odpowiednie zorganizowanie 
madzoru nad ży ty m i utrzymywaniem w mie- 
iście zajazdów. Przed wydaniem w tym względzie 
rozporządzeń, kotmisarze cyrkułowi otrzymali pole- 


cenie najdalej do d. 7-go marta r. b., przedstawić. 


(szczegółowe wykazy zajazdów, a mianowicie: 1) na- 
zwisko i imię właścicieli, 2) miejsce, gdzie się zajazd 
(znajduje, 3) jak jest urządzony, t. j. czy pokoje są 
i ogólne, czy też oddzielne, czy z pościelą i jak ta jest 
utrzymywana, oraz czy są dostateczne stajnie, 4) 
czy podwórze jest wybrukowane, 5) czy znajduje się 
jna miejscu studnia racjonalnie urządzona lub wodo- 
leiąg, 6) czy są ustępy według systemu ulepszonego, 
7) czy są stróże i niezbędna usługa, 8) ile mniej wię- 
jeej podróżnych zatrżymuje się w każdym zajeżdzie 
w ciągu tygodnia. 


= Ponieważ okazało się, iż korytarze, sienie 
i schody nie we wszystkich domach bywają staran- 
nie oświetlone, przeto organa policji wykonawczej 
otrzymały polecenie ściśle przestrzegać, aby lampy 
lub gaz na wszystkich schodach, kórytarzach i sie- 
niach były zapalane jednocześnie z latarniami miej- 
skiemi i nie wcześniej gaszone, jak o północy. 
= 'Tylokrotnie poruszana kwestja urządzenia pu* 
blicznych „wygódek”, przechodzi w lepszą fazę. 
Zarząd miejski zdecydował się ustawić w różnyc 
punktach miasta osiem budyneczków, z podziałem 
dla obojga płci; budyneczki te mają się mieścić 
przeważnie na skwerach między drzewami, nadto 
urządzovyci ma być osobnych 12 takichże domków 
na trotuarach lub przy ścianach domów. Klozety ma- 
ją być używane za opłatą, nie przenoszącą 5 kop. 
‘Urządzenie powyższych udogodnień magistrat odda- 
'je przedsiębiorcy, który w zamian będzie miał pra= 
„wó pobierać przez pewien czas opłatę, poczem urzą: 
„dzenia te przejdą na własność miasta. Magistrat 
zastrzega, iżby budyneczki były estetyczne, mieści: 
RY najmoiej po trzy gabineciki i pomieszczenie dla 
użby, w zimie ogrzewane i utrzymywane w naj- 
większym porządku. Potrzebna w tym celu woda 
udzielana będzie bezplatnie. 
= Ż pewnego żródła dowiadujómy się, iż nasta- 
piła już decyzja Najwyższa BA” Wypack a 1a 
seuji obligów kanalizacyjnych, o czem władze tutej- 
sze zostały JUŻ zawiadomi W związku z po- 
wyższą maoona Jak ham mówiono łączy się 
np kie wieza do Petersburga 
ènia dkladów bankiem kam 
skowołźskim dla zapewnienia zbytu ga rynkach 
=- W ciągu miesiąca od d. 13-g0 grudnia r: g, do 
id. 13-go stycznia r. 
(noclegowych: ra. 


KURJER WARSZAWSKI. — Dnia 6 lutego 1891 % 


4 od 14,185 nocujących. Wydano żaś w tym okre- 
sie czasu rs. 611, pozostało więc rs, 5,796, w tem 
rs. 5,000 stanowi kapitał zakładowy, przeznaczony 
na budowę stałego przytułku na Pradze, gdzie odpo- 
wiednie terytorjum wyznaczy zarząd miasta. 


= Sprawa budowy specjalnego pe na po- 
mieszczenie wydziałów bypotecznych sądu oreto: 
wego (VI i VID, oraz archiwum, jest na dobrej d 
dze i wkrótce w czyn się zamieni. 


= Wozoraj dopelnione zostało przez kapelana 
Towarzystwa dobroczynności poświęcenie lokali 0- 
chron, XXVIII-ej na Nowym-Świecie i XXIX-ej na 
ulicy Świętokrzyńskiej, w obecności pp. Kozarski 
i Kowalskiej, opiekunów pp. L. Symonowicza, J. 
Kowalskiego, 8. Kołkowskiego i naczelnika ochron, 
p. Krzeczkowskiego. 


= W nadchodzącą sobotę nastąpi otwarcie no- 
wych ochron: o godzinie 11-ej ochrony XXXI ej na 
Nowej Pradze, której opiekunami są dr. Henryk 
Lióse i Antoni Kochański; następnie ochrony XXXII 
na Szmulowiźnie, której opiekunami są dr. Guirard 
i p. Felunowicz, właścicićl apteki. Dnia poprzedniego 
nastąpi poświęcenie tychże ochron. 


pm 


= W dalszym ciągu następujące osoby nadesłały 
fanty na tombole: panie Elżbieta Rebiczkowa, Wan: 
da Manowska, Michalina Święcka, Helena Marcze: 
lówna, Natalja Staukiewiczówna, Bronisława Ohra- 
szczewska, Józefa i Marja Koniżanki, Cecylja Wno* 
rowska, Franciszka Kotzówna, 5, Gw.ska i Emma 
Sztenglowa: pp. Józef Głogowski, Andrzej Bloms 
berg, Leppert i Spółka, Stanisław Stankowski, Kazi- 
mierz Malinowski, Antoni Mokrzyński, F, Eberlein, 
Dr. Ałeksander Heinrich, Franciszek Herman, Au- 
gust Nivet, Gostyński, Jarnuszkiewiez i Spółka, W. 
Dzisióski, Wł. Zarzecki, F. Gliwie, Ignacy Górski, 
Karol Halicki, Wincenty Słowacki, Jan Klause, 
Leon Szule, Mikołaj Tarczyński, Teofil Szule, Piotr 
Okuliński, Franciszek Kostrzewski, Władysław Bo- 
lewski, A. Ocetkiewicz, Józef Kuczyński, Berthold 
Hirset, Józef Hopenfeld, Iwański, Maurycy Fajans, 
Franciszek Waliszewski, Ludwik Rządca, St. Sachs, 
St. br. Lesser, A. Liefeld, Both i Clotin, oraz skład 
fabryczny „Oriental”, 


_= Proszeni jesteśmy o zaznaczenie, iż nazwisko 
br, Hartinghowej na liście gospodyń jutrzejszej za- 


bawy w resursie kupieckiej zostało mylnie zamie+ 


8zeżone, MIE 


== Redaktor Ogrodnika polskiego p. Edmund Jan- 
kowski otrzymał od akademji narodowej rolnictwa, 
przemysłu i handlu w Paryżu zaproszenie na członka. 


== Ž teatrui muzyki. ! 

* Złożono nareszcie dyrekcji teatrów przekład 
dramatu H: Sadermana p. t. „FHonor”. 

Niema co mówić, chcemy, czy nie, ale zapoznamy 
się gruntownie z repertuarem niemieckim, 

Tym razem dobrze, że przynajmniej autor ma być 
rzeczywiście wielce utalentowany. 

Pierwsza jego sztuka „Honor” zrobiła mu rozgłos 
europejski, druga +„Sodoma” zawiodła naprężone 
oczekiwania, być może, że trzecia, którą obecnie 


pisze, a która ma tytuł: „Kamień pomiędzy kamień- 


mi” podniesie bardziej jeszcze szczęśliwe początki 
tego młodego jeszcze, bo trzydziestokilkoletniego 
dramaturga: 


= Ze sztuki. 

* Bawiący czasowo w naszem mieście malarz mo- 
nąchijski, Franciszek Ejsmond, pracuje nad szere- 
giem kartonów, zamówionych do Monachjum. 

* W Konstantynopolu od dwóch miesięcy osiadł 
na stałe malarz, z pochodzenia warszawianin, p, Kón- 
stanty Wilczyński, 

Artysta studja odbył w Paryżu. i 

= A uwagi, iż na r. b. Towarzystwo sztuk pięk- 
nych nie zapowiedziało otwarcia wystawy ornamen- 
tacyjnej, grono malarek, uprawiających sztukę stó- 
sowana, zamierza urządzić czasową wystawę prao 
wlasnych., 


zy Już dziś. « A 
W masce lub bez maski, ale w każdym razić z u. 


śmiechem na twarzy stawić się trzeba dziś w regut: 


sie Kupieckiej i wziąć udział w zabawić, która. 
Otóż określenie jej ponęt jest najtradniejsze, gdyż 
wsżystko, na co się zdobyć może pomysłowość, wej+ 
dzie do programu „prywatnej maskarady”, 

W sferach miarodajnych zapewniają, iż na zaba- 
wie odbędzie się wieć panieński, który stanóweżo 
ożwiadczy się przeciw „wintomanji” u młodzieży, a 
zalecać bodzio flirt. r 

Ważna zatem kwestja „wint czy flirt”? wejdzie 
pod pańieńskie obrady jdź dzis... 

Naturalnie obradom przewodniczyć będzie.. BAM 
Lewańdowski. 

=: Wystawa nasion: 

w dalszym ciągu na mającą wkrótce otworzyć 


Rr. 37 


się wystawę nasion i zbóż, oraz produktów rolniczo. 
fabrycznych, nadeszły nastepujace deklaracje: 

Ks, Drucki-Lubecki jun. z Omielowa— nij 4 
tunki owsa; S. Górecki z Laborowie — pszenica; hh 
Marja Potulicka z Obór—nasiona buraków pastew- 
nych; cukrownia „Krasiniec” — mączka cukrowa 
krystaliczna i mielona, oraż wszelkie produkta 
z przebiegu fabrykacji i odpadki; Stefan Zabiełło 
z Opola włodawskiego—dwa kręgi sera na sposób 
szwajcarskiego „Emmenthal”, wreszcie Edward 
Chrapowicki z Lachnowa— pszenica i groch. 


= haa j podalejska, i 
elegacja, wybruna z grona przyszłych uczestni* 
ków spółki kolei podmiejskiej, A p Ai h swe. prącó, 
a mianowicie ułożyła program kontraktu i porozu* 
miała się z inżenierem Hussem, właścicielem konce* 
sji, .0 jed nabycie, WZW 

ziś więc, na zebraniu ogólnem (o godz, 54 po pos 
ładnin, w sali posiedzeń Tow. przem. i handlu) dele- 
geja zda sprawę z powierzonej czynności. 

apisy na udziały, w myśl ułożonego kosztotysu 
drogi do Ozerniakowa, są już R o, a jest n8- 
ARA przybycia nowych uczestników, 

takim razie po wybudowaniu pierwszej linji 

przed l-ym maja, będzie można rozpocząć budowę 
dalszej aż do Wilanowa jeszczę w ciągu r. b. 


= Wynajem klejnotów, 

Jak nasze panie lubią się stroló w pożyczane biy“ 
skotki, dowodzi następująca cyfra: 

Jedon z jubilerów tutejszych urządził od 1-ge 
stycznia wynajem klejnotów, rozumie się za złężć: 
niem odpowiedniej kaucji, 

Proceder ten sowicie się opłaca, kiedy po dzień 
Wa: suma osiągnięta z wynajmu wynosiła 

) rs. 

I to tylko w jednym sklepie. 


== Posłańcy. 

Mieszkańcy Nowej Pragi uskarżają się na dotkli 
wy brak posłańców publicznych. | 

Otwiera się przeto nowe pole zarobku, 


= Łatwowierny. 
*Pominio tylokrotnych ostrzeżeń, aby niedowierzać 


wyzyskiwaączom, ofiarującym posady z kaucjami, 
wciąż znajdują się lokkomyślni ernia nre irar l 


początkach stycznia, Autoni D., rządęa dóbr 


w gub. kaliskiej, nadesłał ogłoszenie, iż potrzebuje 


posady. j ERA r a Fiti 

ma A otrzymał m óstwo ofert "a mi ż 4 i 
nomi od jakiegoś: W., który. oznajmił, iż posada 
jest do objęcia natychmiast, na warunkach: 1,000 
rs. pensji, 120 korcy ordynarji i rozmaite dodatki. 


szczęśliwiony D. przyjechał do Warszawy iza: | 


stał W. w hotelu. r 

Udano się więc do Kowla, a z tamtąd do wsi Le- 
sień, gdzie D, był zachwycony przyszłą siedzibą. 

Bez ai podpisał kontrakt i poprzestająć ta 
zwykłym obligu, wręczył tytułem kaucji 2,060 rs. 

Powróciwszy po żonę i dzieci, D. w zeszłym tygo: 
dnia przyjechał do Lesienia, 

Tu zastal już nowego gospodatza, 
wiem, iż W, był tylko dzierżawcą: 

Oszust po otrzymaniu 2,000 rs. sprzedał inweń- 
tarz, kontrakt dzierżawny odstąpił i sam w przecią- 
gu tygodnia ulotnił się bez wieści. 

Oszukany D. tak odezuł idoznany zawód, iż po 
przyjeździe do Warszawy, umieścił się w śzpitta, 
rozchorowawszy się. 

kę Kradzieże, PY: š 

Z otworzonego wytrychem mieszkania Ada 
go przy ul. Ząbkowskiej pod nr. 26-7m Arkey mpari spra 
derobę na sumę 200 rs, — Zamieszkałemu przy u], Tręba ckiej 
pod nr. 2:im Feliksowi Włostowskiemu, z szafki wystawo 
skradziono towarów galantoryjnych na sumę 100 r$. — Że 
składu mebli Aurama Rafenberga przy ul. ielnej ` AR 


Szym, skradziono 60 sztuk krzesół wiedeńskich wartości 
Tu i 


okazało się bo- 


Zawadzki, będąc w stónie nie 
r arszawy puścił konie, któro roze 
bloga się, i 

óż na nierównej 


cyt Śl W rów. szosie ża togatkami matyniogókióghi stò: 


Żońu Zawadzkiego domśła tak ciężkich obrażóć, i 
TE en 
am sprawca wypadku zwichnął rękę i zranił się w głowę. 
a ul, Marszałkowskiej ekwipaż prywatny, wi 02 
a e prana ama 
skutók przechylenia w. z pow - ’ 
Karnecka i złamała prawą Aia wór sz ona m 


= W uniesieniu, i 
W dhin wczorajszym ia ul. O kopowej Aniela Silnicka, o 


trzeźwym, przy powrocie z 


(na robotnika fabrycznego, pokłóciia się ze swoją: sqsiadkay 


Józefą Kareszową, | i 

Ta ostatnia przy odejścia powiedziała Silniekiej jakiś obel- 
bywy Wyraz, a ; . p 

Rozgniewana Kobieta pochwyciwsży rondel z £ ym 
tluszczem, w którym smarzyła pączki, całą zawarto wylała 
na Kafeszową, “ 

Kapażzo ta Dat aaa ony lont 1 « tdi 

A ; straciła mność i z ością 

łańo ją dó zmysłów przyprowadzić. f Pee 
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=æ Zagadkowy wy 
natoreki e Kar zwłoki. 

w donacie ktlka osób poznało roznosiciela bułek, Wojcie- 
cha Tryburca, liczącego lat 60 wieku. 
Przyczyna śmierci niewiadoma: 


= Ofiara odwilży. 
Donosiliśmy wczoraj o wypadku, jakiemu uległ szewc 
Edward Kasztalski w przejściu przez ul, Sowią. 
Kasztalski ugodzony lawiną śniegową otrzymał cios w gło. 
wę i, pomimo pomocy mu udzielonej, zmarł w szpitalu św. 
a 


Roch 


= Pożar, : 

Dziś w nocy o godz. 13/, wybuchł pobar w domu p. Dawida 
Szereczewskiego przy ul. Twardej nr. 18<ty. 

Na ratunek pośpioszyły oddziały: ratuszowy i mirowski 


U ogniowej. 
Ogień wkrótce stłumiono, 


+ W wielu pęt; pea pa rzece Narwi powło- 
ka lodowa, 30 cali gruba, popękała i z tego po- 
odu wstrzymano komunikację kołową i pieszą lo: 
em przez rzekę pod Zegrzem, gdzie wyrąbano lód 
na pownej przestrzeni, w celu umożliwienia komuni- 
kacji za pomocą promu. 


oł 


Z Aa l pi do nas d. 1:go b 
i szą do nas d, 1: „ mi: 
ruglo 


„Na zwołane wczoraj d zebragie ogólne w tu- 
tejszem Stowarzyszeniu wzajomnej ph de nę 
tów handlowych, celem uzupelnie z rów do 
zarządu, oraz do komisji rewizyjnej, yło ezłon= 
ków goić ha og 190-ciu, oraz © 10-ciu człon- 
ków-protektorów, 

a Birnbauma 


Przez aklamacj brano p. Hem 
DĄ przówądniczące o, który p swej strony zaprosił 
pp: Zygmunta Liichtenfolda i Dawida Stauba na w, 
sorów, oraz p. Józefa Lewina na trzymającego p al — 

-Ostatni oznajmił zebraniu, że wybran „u = jem 
ólnem zebraniw na sekretarza p. Aarsyn ljan 
üht mandatu nie p jmuje, również zrzeka się 

mandatu do zarządu h. Daw Staub, potrzeba prze- 
wybrać: jednego sekretarza, 3-ch członków zarzą- 
$ 4-ch żastępedw. i 2-ch do komisji rewizyjnej, 
przyczęm p, Lewin projektował, aby ogólnę zebranie 
uch to, że zwyczajna większość głosów obecnych 
donk w wystarcza do wyboru danego kandydata, 
osi zaś mówca zgromadzenie, aby wūlosek ten 
uchwaliło, ponieważ żdorazowe zwołanie zebrania 
ólnego* przyczynia około 50 rs. kosztów (na druki 


5 Oponowai przeciwko temu wnioskowi p. Stani- 
sław Silberstein, wychodząc z zasady, opu te- 
raźżniejsze, które są dalszym ci i uzupełnie- 
niem odbytych ja przed dwoma tygodniami, po- 
winny się odbyć na t ch samych zasadach, cò po- 
przednie i wnosi o uchwałeńie konieczności absolu- 


lej większości z 
Ogólne zebranie przyjęło wniosek p. St. Silber- 


na. 
„Rezultat wyborów jest nas 
wybrańo p. Jóżefa Lewina 10 
Na członków zarządu dwóch otrzymało tylko ab- 
sólutną większość, mianowicie: Maksymiljan Kern- 
um 118 głosów i Stanisław Waldenberg 102 gł. 
Na zastępców wybrano 2-ch członków, zamiast 
4-cb, mianowicie: pp. M. Kaplańskiego Hô gł i Al- 
berta Jacobsohna 96 gł. | 
Do komisji rewizyjnej nikt nie otrzymał wyma- 
ganej ilości głosów, potrzeba wr będzie zwołać 
trzecie zebranie ogólie, aby wybrać: jeduego członka 
do zarządu, 2-ch zastępców i 2-ch do komisji rewi- 
zyjnej. - : 
Na wniosek p. Leona Bernsteina uchwalono je- 
dnomyślnie wystosować ustępującemu z własnej woli 
dotychczasowemu sekretarzowi, p. Maksy miljanowi 
Blübt, piśmienne podziękowanie za gorliwa i nie. 
zmordowaną pracę dla dobra Stowarzyszenia. 


+ Echa prowincjonalne, 

Teatr łódzki wystawił w sobotę nową operetkę 
Serpettea p. t. „Czerwony kapturek (Ze petit chape- 
ron spad. ) | | 
W Łodzi odbył się Wczoraj bał na rzecz ochron- 
ki katolickiej, w sobotę będzie maskarada na 
rzecz miejstowego Towarzystwa dobroczynności. 

W Lublinie odbędzie się w tyò dniach przedsta- 
wienie amatorskie ia fzeeż miejscowego Towarży: 
stwa dobroczynności. >- i 

Kilku mieszkańców tego miasta zamierza zwrócić 
się do zarządu warszawskiego lombardu akcyjnego 
6 utworzenie filji w Lublinie: 

Z Lublina donoszą, że tamtejsze zabudowania po- 

ernardyńskie, należące obecnie do zarządu miasta, 
mają być odrestaurowane, 

Z Łasżczowa donosżą do dżety me że 
tamtejszy aptekatz w porozumieniu z niedawno 
przybyłym lekarzem, s wydaje prawdziwie 
ubogim lokarstwa bezpłatnie. 

„W ton sposób — dodaje korespondent — znalazło 
się rozwiązanie kwestji aptekarsko-lekarskiej. 

Kościół św. Mikołaja w Kaliszu będzie w ciągu 
Ł b, obwiedzióny sztachotami żelaznemi. 


pujący: na sekretarza 
gt: 
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ramio domu pòd nr. 17:7m przy ul. Se- 
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zm piszą do nas; 
edawno poruszono w iszanini 
kaftek o lokalach do najecia, REEE 

Tsudno zaprzeczyć, że projektowane pod tym 
względem reformy są bardzo dobre, pozwolemy 80- 
bie jednak zwrócić uwagę na to, że mamy tu wiele 
kwestyj ważniejszych. 

Pierwszą Z nich jest brak stróżów w wiełu do» 
mach, wskutek czego mieszkańcy bywają narażani 
na kradzieże, w niektórych znów domach stróże 
znajdują się tylko w nocy, we dnie zaś idą za zas 
robkiem. ) 

Drugą kwestją palącą jestnieoświetlenie schodów, 
nawet w wielkich domach przy pierwszorzędnych 
p my zamiatanie ulic bez polewania wodą 

t. IL . 

Zdaje się, że najpierw należałoby leć y 
Fry choćby tych braków,” ra a 

-+ Ofiary zimy. RE U BE Dat A 

W d, 24-ym z, m, na drodze z Sierpca do Raciąża, znalczio- 


no w saniach martwe zwloki' Stefana Kaniakowa, dróżnika | 
szosy mw Bs c zmarzniętego w powrocie z nocnej | 


podróży do domu' 
W d. 26-ym z. m. na trakcie wiodącym z Bielska do osady 


Dębsk (w płockiem), znaleziono t, 4 
kowską, która, wrachjąc z miasta zmarzniętą Wororikę Cyt 


Teatr w Płocku, 


Rozgałężione w ostatnich latach podróżnictwo a- 
ktorów po prowincji wikła i rot a rybacka kon: 
trolę nad rozwojem sztuki scenicznej po za Warsza- 
wą,  Zdawać się stąd mogło, iż dsietajui ostoło: 
ae kunsztu teatralnego są pierwszymi pionierami i 

rzewicielami kultu Melpomeny. Tak nie jest i 
kronika sceny poucza nas w tym względzie, iż 
w pierwszych latach rozwitu teatru miasta prowin- 
cjonalne nawiedzane były przez artystów. 

Wojciech Boguslawski, a później Pfeiffer i Cheł- 
chowski niezależnie od stałego pobytu z trupa w je- 
dnem mieście odbywali wycieczki, rozwożąc Ae g 
wanie do produkcyj teatralnych, 

Miejscem, które jedno z pierwszych witało wóz 
Tespisa, był Plock i właśnie niedługo rozstrzygną 
się dalsze losy gmachu, z którego wyszło jeno 
z pierwszych powitań aktorów z publiczneścią pro- 
wincjonalną. l 

Koresponoenci z Płocka donoszą, iż wlipea r. b. 
upływa termin 20-letniej dzierżawy tamtejszego tea- 
tra, wziętego w entrepryzę w r 1871-ym przez Ś. pi 
Alberta Wagnera, później odstąpioną przez jego sy 
nów p. Augustowi Bornowi Od lipca więc rozpo- 
czyna się dla teatru płockiego nowy okres, t.j. bę: 
dzie gmach teatralny do wydzierżawienia na prze- 
ciąg lat dłuższy, zależny o 
sim dzierżawcą. 

Jany też rekonstrukcji teatru płockiego zostały 
już w rządzie gubernialnym wypracowane. 

Do końea r. 1810-go nie było żadnego teatru 
w Płocku, czyli raczej, nie było żadnego wyłącznie 
miejsca Melpomenie poświęconego, grywano niekie- 
dy w sali kasynowej, lub w jednej z większych sal 
zabudowania pojezuiekiego. Dopiero w r. 1811:ym 
wznosi się w Płocku teatr dość obszerny. Użyty dó 
tego został gmach pusty, przez rząd w tym zamia- 
rze odstąpiony, a na restaurację jego, na przybudo- 
wanie sceny, urządzenie lóż, parteru, krzeseł, gale- 
rjiitd., ogłoszoną została składka przez akcje, tak, 
że wydatki na ten przediniot poczynione do 30,000 
złp. wynosiły. 

Stanął więc teatr w Płocku. Początkowo grali ną 
owej widowni tylko amatorowie; dopiero na począ* 
tku 1812-go r., pierwsi aktorowie pod dyrekcja Mi- 
lewskiego tam wystąpili. Odtąd oprócz licznych 
wirtuozów, artystów i sztukmistrzów, różne towarzy- 
stwa dramatyczne polskie i niemieckie zwiedzały 
teatr płocki. i 

W r. 1823-1m i 1824-ym dwukrotnie na scenie 
płockiej występowali najpierwsi aityści teatru war- 
szawskiego. 

W r. 1837-ym gości w Płocku późniejszy dyrektor 
teatru krakowskiego, Chełchowski, wraz ze swą 
trupą. Wóweożźs wystawiano nowe opery, jak np. 
„Fra Diavolo”. W niej występowali wtedy: w roli 
Zerliny Chełchowska, Piwecka w roli Pameli, Kar- 


umowy miasta z przy: | 


lutego 1891 f 


SOEREN INOREKIN - SEEI AEST ENDI VI | 
| + W sobote, dnia 7-go lutego, jako w pierwszą bolesną ros 
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s Ww sobotę, t. j. 31 z. m., pobłogosławio- 
nym został związek ARE w kosciele Św. Józe- 
fa Oblubieńca (po-karmelickim) przez ks. Żabokli- 
ckiego sig e p. Marją ki ng córką nieżyją- 
cych Jana i Marji z Roszkowskich, a p. Janem KO- 
ryckim, synem nieżyjącego Antoniego i Karoliny 
z Rajkowskich małżonków Koryckich. i 
Szczęść Boże młodej parze. 506 
IW BL Ba SŁ © LBG H A. 


, £. P, 
Adam Bagniewski, 
b, obywatel ziemski, po długich cierpieniach, opatrzony 


św, sakramentami, zmarł w Warszawie dnia ś$=go lutego 
1891 r, Dzień pogrzebu ogłoszony m będzie. —509 


cznicę śmierci PEE ę 
ś. p. Ignacego Śliwińskiego, 
8 


odbędzie się żałobne nabożeństwo w kościele św. Antoniego 


| (po:reformackim) przy ulicy Senatorskiej, o godzinie 1Q-ej 
| zrana, na które pozostała żona, krewnych i przyjaciół ZBDTASZA, 
do domu, w drodze zmarzła, | 


Telegrany Kuin Warszawskiego“. 


Moskwa 5:g0 lutego, (Tel. Aj, póln.) = Piąty 
z szędu zjązd przędstąwioieli kolei, odbywający się 
obeenie w Moskwie, postanowił obniżyć ceny bile: 
tów dla robotników, Obniżka ma wynosić 30 da 
40°/ taryfy dotychczasowej, Celem urzeczywistnie' 
nia tej uchwały wydane będą specjalne książki, 
świadectwa i przepisy, które opracowane będą po 
ukończeniu zjazdu. Ulgi takie mają być zaprowa- 
dzone także i na statkach towarzystwa żeglugi pa: 
rowej, i 


"SYTUACJA W WIEDNIU. 
Wiedeń 5-go lutego. (Fel. pryw, Kur, W) = 

Ogólnie stwierdzono, iż gabinet hr. Taafego hędzie 

odtąd prawdziwie neutralnym, reprezentując wszyst- 


| kie stronnictwa, jak to zamierzał pierwotny program 
| jego. Rieger zgadza się podobno na nową kombina- 


cję. Oświadczył on: Nie potrzeba obawiać się rzą. 
dów lewicy, Hr. Taafe znajdzie brakujące głosy 


| w centrum izby, tyle zaś zyskuje, że lewica nię bę- 
| dzie miała powodu do opozycji. 


Wiedeń 5-go lutego. (Tel, pr. Kur. W.) — 
Pogłoski, jakoby br. Hohenwarth zamierzał nie przy- 
jąć nadal mandatu poselskiego do rady państwa, 
okazały się mylnemi. (4f. półn.) 

Praga czeska 5-go lutego. (Tel. r. Kur. 
W.) — Młodoczeskie Narodni Listy piszą:. Hr. Fal- 
kenhayn, baron Prażak i hr. Walsersheimb pozostali 
wprawdzie w ministerjum, ale typowy charakter 
gabinetu, w którym Dunajewski był admirałem ży- 
wiolu słowiańsko-autonomicznego, zatarł się. Jak- 
kolwiek przeobrażenie gabinetu nie dokonało się je- 
szcze, przyszłość jego zapieczętowana. Gabinet hr, 
Taafego przez nadchodzących lat sześć będzie gabi- 
netem niemiecko-liberalnej lewicy. Ma się rozumieć, 
że powołanie Steinbacha jest fazą przejściową, Ma 
ono również powściąguąć nieco pewność siebie niem- 
ców przed wyborami. 


- ROCZNICA. 

Berlin 5-go lutego. (Tel pryw, Kur. Wary— 
Wczóraj w nadreńskim okręgu górniczym obcho- 
dżoótó uroczyście rocznicę zeszłorocznych dekretów 
cesarza Wilhelma w sprawie reformy stosuuków ró: 
botniczych. 


UPADEK WISSMANA. 


Berlin 5-go lutego. (Tel, pryw. Kur, Warsz.)—e 


szdieki w roli Fra Diavola, Jankowski w foli lorda | W kołach parlamentarnych uważają dymisję majora 


Kohborn. Wyuczeniem śpiewów i chórów. zajmował | 
się ś. p. Tarnowski, późniejszy chairi orkiestry 
teatru Rozmaitości, zmarły przed niedawnym cza- 
sem w Warszawie, jako emeryt. H 
poszła „Zampa”. —p | 
NOTATNIK TERMINÓWY. | 


` i dni następnych, od godz. 9.ej zrana, 
«i łyżchad Jerina mAs akcyjnego Towarzystwa 

życzkowego na zastaw ruchomości przy placu Wareckim 
Lot % 2.im, odbywać się będzie licytacja na sprzedaż zasta- | 
Pow. wo właściwym czasie =; sg porty a zastawio- | 
nych tak w głównym kantorze, jak i w obydwóch flljach, 


| Mówią, że wojskowi ucześknicy rokoszu w Oborte 


Wissmana z urzędu nadzwyczajnego komisarza pań: 
stwowego w niemieckiej Afryce Wschodniej za fakt 


Po „Fra Diavolo” | niedlegający już wątpliwości. (Pełnomocnictwa ma- 


jora Wissmana kończą się i tak juž niebawem, gdyż 
z d. l.ym kwietnia „Niemiecka Afryka Wschodnia” 


| otrzymuje gubernatora jeneralnego w osobie barona 


Sodena; przyp. red.) 


ROKOSZ W OPORTO. 
Lizbona 5 go lutego. (Tel. pryw. R. W.) — 


LA SCEJPO PJ" 


4 


PU DE e NE KI ZEL PO. 


mają być skazani na śmierć, cywilni na deportację. 


W każdym razie król zmieni karę śmierci na więzie- 

nie, Opóźnienie wybuchu w innych miastach pocho: 
dziło ztąd, iż władza nie puściła depesz komitetu re- 

wolueyjnego w Operto, rozsyłających po kraju ha- 

sło powstania. 


WYBORY W HISZPANII. 
Madryt 5go lutego. (Te. pr. K Wy — 
Znany dotąd rezultat wyborów wykazuje 289 depu- 
towanych rządowych i 154 opozycyjnych. 


W/iedeń 5-go lutego. (Tel. Aj. półn.)-— Według 
Festher Lioyda, arcyksiążę Franciszek Ferdynand 
d'Estó powiózł do Petersburga własnoręczny list cè- 
sarza Franciszka Józefa do Najjaśniejszego Cesarza 
Rosji. 

FY/iedeń 5-go lutego. (Tel. pryw. K, W.) — 
NarodniListy utrzymują, że w Austrji rozpoczęła 
się teraz walka otwarta przeciw słowianom 1 że 
wkrótce ustąpią z gabinetu ministrowie: hr. Fałken- 
hayn i baron Prażak. (4j. półn.) 

Budapeszt 5-go lutego. (Tel. pr. K.. W) — 
Cesarz Franciszek Józef przybył tu wczoraj na dłuż- 
szy pobyt. W sobotę pierwszy obiad dworski. 

Berlin 5-go lutego. (Tel. pryw. Ki Wy — 
Słychać, że biskupi katoliccy przesłali rządowi no- 
wy memorjał w sprawie projektu reformy wycho: 
wania elementarnego. 

Berlin 5-go lutego. (Tel. pr. Kur. Warsz.)— 
Hr. Waldersee pożegnał się wczoraj z personelem 
sztabu jeneralnego. 

Berlin 5go lutego (Ie. pryw. Kur. W.y— 
Nordd. Allg. Ztg. dowiaduje się, że dzisiaj rozpoczę- 

'ly się dalsze rokowania pomiędzy Austrją i Niemca- 
mi w sprawie nowego traktatu handlowego. 

Poznań 5-g0 lutego. (Tel. pryw. K. War.) — 
W Krotoszynie wybrany został deputowanym na 
sejm prowincjonalny z powiatów; krotoszyńskiego, 
kożmińskiego, odolanowskiego, ostrowskiego, ostrze- 
szowskiego i kępińskiego p. Jan Wrzesiński z Odo- 
lanowa, zastępcą pierwszym p. . Tomasz Pawlicki 
z Raszkowa, zastępcą drugim p. Djonizy Cieszyński 
z Koźmina. Wyborcy stawili się wszyscy. 

Woruń 5-go lutego. (Tel, „pr. Kur. Warsz.) — 
Wiec w Swieciu w sprawie wysłania petycji do par- 
lamentu o powrót jezuitów i pokrewnych zakonów, 
oraz w sprawie szkolnej, socjalnej i zabezpieczeniu 
na starość i niemoc, odbędzie się w niedzielę d, 15-go 
b. m. 

Paryż 5-go lutego. (Tel. pr. K. Warsz.) == 
Dzienniki radykalne napadają gwałtownie na prezy- 
dęnta Carnota za to, że wbrew przedstawieniom ła- 
wy przysięgłych i komisji ułaskawień, nie ułaskawił 
Eyrauda, 

Błzym 5-go lutego. (Tel. pryw. Kur. W.) — 
Crispi oświadczył w rozmowie, że polityka zewnętrz- 
na Włoch, oparta na potrójnem przymierzu, nie mo- 
że uledz zmianie. 

Londyn 5-go lutego, (Te. pryw. Kur. W.) — 
Izba gmin przyjęła wniosek ministra handlu Hicks- 
Beacha, żądający wybrania wydziału, któryby zajął 
się rozpatrzeniem skarg ofiejalistów kolejowych na 
przeciążenie pracą. : 

Htonstantynopol 5go lutego. (Tol pr. K; 
W.) — Mówią tu głucho o tem, że misja majora 
Hitlsena ma na celu przygotowanie sprawy odstąpie- 
nia Niemcom przez Turcję wyspy Mitylene. 


TELEGRAMY HANDLOWE. 


Bertin B-gó lutego (Tel. prym. Kurjera Warsz) — 
Nastrój giełdy jest wciąż jednakowy, bez zmiany. Pomi- 
mo „względnie taniej gotówki obroty są mało ożywione, 
gdyż publiczność prywatna tylko niewielki bierze w nich 
udział. Rynek wartości russkich był dziś raczej zaniedbany 
i wykazuje drobne straty. Rublo w obrotach końomiesie. 
cznych osiągały początkowo 285,75, a w chwili urzędow Š 
zamknięcia obrad 236 m. W porównaniu z daty i 
sami poprawiły się banknoty russkie w obrotach nat chmia- 
stowych o drobnostkę, w dostawowych zaś bez zmiany. War 
zawa krótkoterminowa gorzej o 20 fon, długoterminowy 
li tersbarg o 70 fen., a krótki bez zmiany, Przekazy +4 


FO Warakaritkwzjarć 9 Grszótakiojo PRZ R 
/drukarikwj Redaktor Franciszek Olanewaka. 
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KURJER WARSZAWSKI. — Dnia 6 lutego 1891 
Wiedeń krótkie bez zmiany (177.90), długie gorzej o 20 fen. 
(176.80). Listy zastawne ziemskie obniżyły się o 10 köp., 
listy likwidacyjne i pożyczki wschodnie o 20 kop. Mniej 
płacono za premjówki russkie z r. 1866-go, tak samo, jak 
wczoraj za ż'/, pożyczki konsolidowane rtusskie z r. 1880-g0 
premjówki russkie z r. 1884-go i kupony celne, więcej nato- 
miast za 4!/0/, listy zastawne russkie i 6°% renty złote. Akcje 
kredytowe austrjackie bez ruchu.  Dyskonto prywatne wyżej 
oij ua Żyto w towarze gotowym nie uległo zmianie w do- 
stawowym zaś zdrożało o 25 fen. i 


Berlin 5 so lutego /nslomanie urzędowe gieldy). 
FilLban.ras.w tr. taż, 235,85 "Akcjed.ż. watewiad. ==, 


Weksienu Warszaw; 23550 Akcje kredytowa —,— 
Wek.nę Petersb.krót. 235,20 Weksle na Lou. kr. 20.34 
Woks Potersb.dtug, 234— | , i dt. 20.24 
Bil. ban.russk.uados7. 236 — Żyto w tow. gotow > 178.— 
Wschodnia poź, lLom 75,80 -Cyto us wiosuą 170,— 
Listy zust, sarii [-+i 73.10 


Kursa z 4: lutego 13575, 23570. 235.20, 234,70, 236,— 
76.—, 75.02, 175.40, 178.—, 160.75. 

Petersburg 5-go lutego, — Weksle na Londyn 85.90. 
Pożyczka premiowa I-ej emisii 238 —, Pożyczka premjowa 
II emisji 226,60, Półimperjały 6.90, 


Sprawozdania z targów. 

Targ zbożowy na Pradze w dnin 5ym lutego. 
Nieco większe ożywienie panowało na targu praskim w dniu 
dzisiejszym, tendencja również była nieco mocniejszą, Dowo- 
zy małe, zaledwie 13 wag, aboża wynoszące. Zyta dowieziono 6 
wagonów. Usposobienie mocniejsze, płacono za wyborowe 
79—80 kop. za średnie 77—78 kop., za ordynaryjne 74—76 
kop. Owies także mocniej notowano, za wyborowy płacono 
74—76 kop., za średni 70—72 kop., za ordynuryjny 65 do 68 
kop. J gczmień słabo, w żądaniu po 68 do 85 kop. względnie do 
gatunku. Dla kaszy jaglanej usposobienie spokojne, płacono 
95 do 106 kop. stosownie do dobroci ziarna, i 

Gdańsk 4-go lutego,—Pszenica krajowa bez zmiany, ‘Dla 
towaru tranzytowego pojawilo się cokolwiek większe zapo- 
trzebowanie, które jednakże nie wywołało silniejszego ŚW. 
wu na ceny. Płacono za polską tranzyto pstrą 125/6 f. 143 m., 
127/8 f. 148 m., starą pstra 125 i 120/6 -f 147 m, dobrze pstrą 
obaadzoną 122 f. 140 m., 125 f, 145 mar., jasno+pstrą wilgotną 
obsadzoną 117/8 f. 137 mar., jasno-pstrą wilgotną 120/1 f 189 
m., 128 f. 142 mar., r + obciągniętą obsadzoną 126)7 f. 
144 m., jasno-pstrą 121/2f, 1438 mar, 124/5 f. 146 m., 126/7 f. 
156 mar., jasna 120/1 f. 143 m., -=wysoko-pstrą szklistą 129/80 
i 130 f. 155 mar., za russką tranzyto czerwoną obsadzoną ży= 
tem 117 mar, ża tonnę. Terminy, tranzyto: na kwiecień-maj 
147'/, mar. w zaofiarowaniu, 147 mar. w poszukiwaniu, na maj* 
czerwiec 148 mar, w zaofiarowaniu, 1471 mar, W poszukiwa- 
niu, na czerwiec-lipiec 1481/, m, w zaofi :rowaniu. 148 m. wipo- 
szukiwaniu, na. wrzesień-październik 144'/; mar. w zaofiaro: 
wanin, 144 m. w poszukiwaniu, Cena regulacyjna tranzytowej 
146 mar, Żyto krajowe slabiej, towar tranzytowy bez obrotów, 
Terminy: na kwiecień-maj tranzytowe 116'/, mar. w zaofiaro+ 
waniu, 110'/ą mar., w poszukiwaniu. na maj-czerwiec tranzy- 
towe 116!/, m:r. w zaofiarowaniu, 115'/, m. w poszukiwaniu, 
na wrzesicń-październik krajowe 144 m. w zaofiarowaniu, 148 
mar. w poszukiwaniu, Cena regulacyjna dolno-pojskiego 115 
mär. tranzytowego 118 mar. Jęczmień iowies bez” obrotów. 
Groch polski tanzyto średni 107 m., wilgotny 102 man, 108 m, 
za tonnę płacona, Polski bon koński tranzyto 113 m., nię twar= 
a 108 m. za tonnę targowano. Koniczyna nasienna czerwona 

mar, za 50 kilogr. płacono. Otręby pszenne na wywóz moe 
rzem grube 4,40 mar, bardzo grubo 450 mar, średnie 
4,20 mar. za 60 kilogramów targowano. Spirytus niepodle- 
gający cłu w towarze gotowym 68'/, mar. w poszukiwaniu 
z krótką dostawą 63'/, mar. w poszukiwaniu, na luty-m 
68!/, mar. w poszukiwaniu, podlegający cłu w towarze goto- 
wym 48'/, mar. w poszukiwaniu, z krótką dostawa 481/, mar, 
w poszukiwaniu, na luty-maj 48'/, mar. w poszukiwaniu, Dla 
cu w Gdańsku i Magdeburgu tendencja mocna, Kursa 
w Gdańską 286,50 mar, za 100 rs, 


Sprawozdanie meteorologiczne 
z d. 5-go lutego 1891 r. 


(Weding spostrzeżeń stacji warszawskiej.) 


« Jeziorko pod Łomżą poleca swoją wódkę 
z traw nadnarwiańskich „Zubrówkę*, Skład 
hurtowy w. Warszawie  Krakowskie-Przedmieście 64 


Nowo wypuszczone doskonale. 
paplelÓSysi sies o) nishu 
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w. białej i żółtej bibułce. 
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w Warszawie,- Hotel Europejski. -+s3 
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łożył J. K. Ratapan ch 1 kop. 35, z przesyłką Nadwiślańska do Kowla: iin s0981 
ocztową rs. 1 kop. 00. ł | b. (także do Dąbr, i I 
Aęjcwski Juljan. „Na Bożym świecie”. No- Porost, także do Kielo i Outros) è 805 r. - 
p Ą do Lubli uszek) . „| 2,15 p, » 
welle i obrazki. Rs. 1, z przesyłką pocztową rs. adi 5 ry oma (także fo Da- D 
1 kop.25. ; OLE" ca i Koluszek) . 10/22 w, 
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Ydawoy: Wacław Szymanowski i Antoni Pietkiowicz (Adam Pług) 


